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D . 12. Marca. —  R o k  1844. 

W torek. M  70. Ju t ro ,  S. Nicefor. 
y. s. l s zy  Marca.

Dnia 27go *. m. Rada Administr: mianowała X . 
Ant: ntarnow skiego , Administratora parafji wCho- 
tkn-Czerwonym, Guber: Kieleckiej, Proboszczem 
tejże parafji; ora .  X .  Waleń: J lb e rsk ie g o , Kanoni- 
ka honoralnego Kaliskiego, Plebana w Mazewie, 
Proboszczem w Kłodawie Gubernji Mazowieckiej. 
—  D yrekc ja  U bezpieczeń . Wynagrodzenia za spa­
lone budowle tak w Miastach iak we W siach, nie 
mogą być wypłacane często z należytym pośpie- 
chem, dla braku przekonania, kto  był w czasie po- 
gorzcli Właścicielem Nieruchomości,, czyli spalo­
nych zabudowań. Dyrekcja Ubezpieczeń chcąc *a- 
pobiedz wszelkim zażaleniom na opóźnienie wypłaty 
wynagrodzeń, i  reklamacjom po uskutecznionej wy. 
płacie, ora* pragnąc ułatwić poszkodowanym od­
bieranie bezzwłoczne ich należytości, wzywa wszy­
stkich ubezpieczaiących swoie budowle od ognia, 
ażeby nie czekaiąo wypadku pogorzeli,  przesełali 
Dyrekcji za pośrednictwem właściwych Burmi­
strzów lub W ójtów , wiadomość o każdej zmianie 
właściciela Nieruchomości ubezpieczonej, poparte 
dowodami prawnemitcj zmiany, a mianowicie wycią­
giem trzech pierwszych działów z wykazu hypote- 
eznrgo ostatniej daty, lub w brnkn tego wykazu, 
kopją  poświadczoną samego aktu nabycia. N ie ­
dopełniający tej formalności, sam sobie przypisze 
winę zwłoki w wypłacie. Członek Komisji R z ą ­
dowej Spraw Wcw: i D .  Radca Stanu P re z e s ,H ra ­
bia S ka rb ek . Naczelnik Kancelarji D zia rko w sk i.
  B a n k  P o lsk i  og łos ił ,  ie  w dniu ?/ i 3  Marca b.r.
z a c z y  naiąc od godz: 1 Otej z rana, odbędzie się w 
B a n k u  Polskim w obec Komisji Umorzenia D ługu  
Iźrainwego i Delegowanych fod Komisji Rząd: P .  
i Skarbu, oraz Domu handlowego S. A. F ra en ke l, 
publiczne posiedzenie w celu włożenia do kół N u ­
merów Obligacji udziałowych z pożyczki 42 miljo- 
nowej, z tych Serji,  k tóre ,do szczegółowego w r .  
b. losowania przeznaczone zostały; samo zaś loso­
wanie nastąpi w dniu 3 (15 )  Marca roku bieżą­
cego o godz: 10tej z rana w temże samem miejscu. 
—  Pogrążony w smutku Mąż wraz z Rodzicami po 
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roku życia, po2-letn ich  ciężkich cierpieniach, one- 
gdaj nastąpionym, zapraszaią Krewnyc i rzyia- 
c i ó ł  na esportncję zwłok Je j  dziś^ o go z. ej p o
p o ł u d n i u  z dolnego Kościoła Świętego z r z y  a, 
na smętarz Powązkowski odbyć się maiącą.
W  t y m  r o k u  _ s p r a w d z a  s ię  co d o  l i t e r y  p r z y ­

s ł o w i e :  „ N a  Ś g o  G r z e g o r z a  i d ą  rz e k ł  d o  m o ­
r z a , ”  b o  i a k  d o n ie ś l i ś m y  w c z o ra j  i iak  nam d z . s  d o ­
n o s z ą ,  W i s ła  w y b ie ra  s i ę  iu ż  w d r o g ę  do  G d a ń ska . 
O b y  t y l k o  nie  u t o n ę ł a  g d z i e ś  w ś r ó d  n o r t ó w  i l a l i . 
—  R o m a n s  P a w ł a  de K ock  p.  t:  D ziew ica z B elle­
v ille ,  z  f r a n e u z k ie g o ,  w k r ó t c e  p r a s s ę  o p u ś c i .  —  
W c z o r a j  z ło ż o n o  w R e d a k c j i  K u r j e r a  z ł p .  2 0  
o d  N . G. d la  S t a r c ó w  w G órze K a lw a r ji,  na 
p a m i ą t k ę  o n e g d a j s z e j  ro c z n ic y  u r o d z i n  o f ia ru i ą c e j .
 (Ar: nad:). W yczyta łem  w onrgdajszym K u-
r j e r z e  o  o g r o m n y m  obw arzanku, i ak ie  t e r a z  r o z ­
n o s z ą  p o ’ u l i c a c h  na s p r z e d a ż ,  k u p i ł e m  le d e n ,  za ­
p ł a c i ł e m  z ł .  2 ,  o b d z ie l i ł e m  nim  m o ie  d z i a te c z k i  
i  b y l i ś m y  z a d o w o le n i ,  b o  i s t o tn i e  i e s t  d o ś ć  sm a ­
c z n y .  T o  m i p r z y p o m n i a ł o ,  ze  b ę d ą c  w  s z k o ­
ł a c h  c z y ta ł e m  w ia k ie j ś  k r o n ic e ,  iż  l a t  t e m u  2 0 0  
„ d y  n a d z w y c z a jn ie  w M a z o w s z u  i i n n y c h  p r o w .n -  
c ia c h  z r o d z i ł a  p s z e n ic a ,  W i e ś n i a c y  p r z y w o z i l i  d o  
W a r s z a w y  o b w a r z a n k i  t a k  d u ż e ,  że  n ie  w w o r ­
ka c h  lu b  k o s z a c h ,  l e c z  na sz y i  k o m a  b y ł y  w ł o ­
żo n e ,  a p rzed aw an o  ta k i c h  o l b r z y m ó w  5 za  g r o s z  
T a k i e  p r z y p o m n i a ł e m ,  ze  w r o k u  1 7 7 8  m ie s z k a ł  
w  d w o r k u  p r z y  u l i c y  Z a k r o c z y m s k i e j  b a r d z o  
s t a r y  O b y w a t e l ,  k t ó r y  co  d z ień  r o z d a w a ł  u b o g im
s i e r o t o m  t y l e  o b w a r z a n k ó w  i l e  m ia ł  l a t  D w o r e k
te n  b y ł  zw an y  p o d  O P z t R ^ o s c . Ą ,  k t ó r e j  w y o ­
b ra ż e n ie  b y ł o  w y m a l o w a n e  na fac ja tce .  A t o l ,  t r z e b a
wiedzieć, że w owym roku obwarzanki ,uz by ły  
droższe, a najbardziej chwalono z p.ekarm Anto: 
Jasińskiego  mieszkaiąceS °  »• N a lew ka ch . L .K .M  . 
—  Skład  nut muzycz: F r .  Spiess  i  Sp: przy ul.ey 
Senators: N° 460, odebrał nowy t r a n s p o r t : K alk- 
brenera  i P a n o fk i, D uo  z motywów opery L a  
Fa.vO< iłe Donizettego na fortep: i skrzypce, dzieło 
166 zł.  7. Tegoż, D u o  z motywów opery Kro- 
Iow a C ypru  Halewego na fortep: i  skrzypce, d ue -
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ło  167, z ł .7 .  M iu s a rd a , L es  F etes d u  C h a tea u  
d  R u , 6 Kadrylów ła tw y ch  na for tep jan ,  z ł .  10. 
—  W czoraj w T ea trz e  R o z m a i to śc i  p rzy w o łan i ,  
p o  Is iy rn  akcie R o d z in y  J P .  J a siń sk i, Tenże po 
ukończeniu 2 - k r u ć ,  oraz  J P a n i  Ś liw iń sk a  i J P .  
S lo /p e  • po N ie u tu lo n y c h  w z a l u , J P a n i  HaL- 
p e r t  i J P .  J a siń sk i.

(A r:  nad:).  Z aw ó d  kobie ty  ies t  w i t l k i ,  jak ­
kolwiek w szczup łym  zawarty  obrębie.  Ileż p r a ­
cy, m ozo łu  , '  pośw ięcen ia ,  a w szys tk iego  B O G  
ty lk o  (świadkiem, uczucie  serca  nagrodą. Kobie ta  
w szys tk ie  za s łu g i  swoie b ierze z sobą  do g ro b u ,  
w  sercach wdzięczności dz ia tek  zostawia  pamięć 
o  s o b ie ,  a wspomnienie p rzy iac io ł  zaledwie ci- 
chem zabrzmi echem. Antonina z N iem oiewskich  
Z b o iń sk a ,  C u rk a  ś. p. Jó z e fa  łViem oiew skirg.o  b. 
Je n e ra ła  b. W o jsk  P o lsk ic h ,  M ęża  p e łn rg o  za­
s łu g  w kra iu  i  J u l j i  N iern o iew sk ie j, znanej z 
c n o t  domowych; zeszła  ze św ia tu  zagranicą  dnia 
’29  G ru d n ia  r. z. po ciężkiej chorobie  2-łetniej ,  
k t ó r ą  z prawdziwie  C hrześcj ir iską  powolnością  
z n o s i ła  w poddaniu  się  woli N  A J  W  Y Ż S Z l i G O .  
Z g a s ła  zawrześnie,  bo zaledwie w połowie  zw y­
k łe g o  zakresu  śm ierte lnych i o s ie roc i ła  najprzy- 
wiązańsze C u rk i ,  dla k tó r y ih  za życia by la pra­
wdziwym Opiekuńczym Aniołem , wzorowa C u r ­
ka, S io s t r a ,  ąa jp rz jw iązańsza  M a tk a ,  żyła  ty lko  
szczęściem sw ych  Dzieci i w osta tn ich  chwilach 
o  nich ty lko  m arzyła .  Silna W  iąra w n ieskoń­
czone m iłos ie rdz ie  Boże zmniejszała  iej c ie rp ie ­
nie i s p r a w i ł a ,  że skon iej prawdziw ie  Chrze- 
ścjańskim nazwać można. Sm utna  wieść o iej 
zejśc iu  ze św ia tu ,  okropnie  do tknęła  sędziwą M a t ­
k ę ,  k tó ra  w niej pociechę wieku swego w idzia ła ,  
dotknęła  boleśnie P rz y ia c io ł ,  bo umiała pozyskać 
serca dobrocią  i uprzejm ością .  Cześć iej cieniom, 
pamięć cnotom, k tó re  o dży ią  w C urkaeh .  S.  J.

Donieśliśmy w czasie właściwym  o w yjśc iu  z 
d r u k u  W P a r y ż u ,  dzieła  R a d r y  T ajnego  T ęg o . 
barsk iego , p : t ; q  J}n a n sa c h i  k re d y c ie  p u b l i ­
c zn y m  w  A u s lr ji.  D z ie ło  to  znalazło  znakomi­
te  przyjęcie za grani.cą; P .  P a s s y  1>. M in i s te r  
finansów- we F ran cji, Cz łonek  Akademji francuz, 
kiej  nauk, moralnych i po litycznych ,  c zy ta ł  o nim 
pochlebną  rozprawę na posiedzeniu t rg o  uczone­
go ciała, w d. 25  L is topada  r ,  z. odbytem.

A n g lja .  —- N a  posiedzeniu izby wyższej Ig o  
b. ni., L o rd  A b e rd e e n  (E b e rd y n )  oznajm ił ,  że nic 
u czyn i ł  R z ąd o w i  francuz: żadnego przedstawienia  
względem O ta h e iti ,  i że postępek m in iste rstwa 
franc: b y ł  zupełnie  d o b row olny .  —  D z ien n ik  C zas  
o g ło s i ł  dokum ent  Kom odora  N ic h o la s , zawieraią- 
Cy tegoż  pro tes tac ję  przeciw t rak ta to w i  nadaią.-e- 
mu 1 'rancji opiekę nad O ta h e iti .—  O k r ę t  l iu jo- 
* y  A lb jo n  o 9 0 c iu  armatach, o t rzy m ał  rozkaz  od­
p ły n ąć  do L isb o n y . —  K ró low a  fP ik to r ja  rozka ­
zała ,  ażeby wino i chleli pozosta jące  zwykle  od 
a to lu  k ró lew skiego ,  b y ły  rozdzielane ubogim po- 
trzebuiącym tego  zas i łku .  T e  re sz ty  muszą być 
dosy ć znaczne, albowiem dostarczają  ubogim  miesz­
kańcom miast W in d s o r u  i innych okolicznych. —  
M in is te r  P il  ponow ił  oświadczenie w Parlam encie,  
iż do łoży  w sze lk i .h  starań,  aby w I r la n d j i  wszel­
k ie  nieporozumienia  u s ta ły ,  a przez to  w tym kra­
in pożądana spoko jność  usta li  się na zawsze. Oko- 
n e l  ma wrócić do I r la n d j i• G aze ty  a m e ry k a ń ­
sk ie  donoszą,  że Syn P rezy d en ta  S ta n ó w  zje d n o c z:  
o t rzym ał ,  od O konela  bardzo  s ta re  k rzes ło ,  bo iuż 
przez 3 0 0  la t  należące do rodziny O konelósc. P re -  
z 3 dent uradowany z tego podarunku ,  z w o ła !  sw ych 
p rz y ia c io ł  i zas iad ł  w krześle Okonclowskiem 

F ra n c ja . N a  cześć S g o  B Kr NARD4 b ^ i e 
wzniesiona Kaplica  w D i iq , a na cześć G e rb erta  
A rcyb iskupa  R en ą , k tó ry  później z as iad ł  na s to l i ­
cy A PO ST O I.SK .SJ pod imieniem P a p ie ż .  S t l w e s - t r A  
l i g o ,  pomnik w m .escierodzinnem  O r ila k .  I  l g „
b. m. P ub l iczność  t łum nie  zna jdow ała  się  na p o s i c  
dzemu izby deputow ać:;  Szlo bowiem o wniosek 
Pana D u co s  ( D .u k o s ) ,  k tó ry  aby wrócnD(|
do  dziennego porządku bez zgodzenia się  z M i-  
m sters tw em  w sprawie  O taheiti. G dy  p rzysz ło  do 
g łosowania,  wniosek z o s ta ł  w iększośeią  4 6  g ło só w  
odrzucony .  P o s ło w ie  zagraniczni zaraz w ys ła l i  
gońców do  swoich dw orów  z zawiadomieniem o 
tym nowym tryumfie Pana  G izo. —  A d m ira ł  Thu- 
a rs  nie ies t  odwołany,  ale ty lk o  iego prłnomocnS. 
f tw a  przenies iono na Kap i tana  B ru a t.  —  S p e.  
kulaaci paryzcy korzysta ją  teraz  z nowin o O ta- 
heicie; k tóżby  spodziew ał się  aby malutka wyspa 
będąca na Oceanie spokojnym , s ta ła  się p rzyczy­
ną narad i obszernych rozp raw  izb prawodawczych 
Prancji ,  no t  dyplomatyczny, b, a nawet wnioskuią
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że wyuiknie wojna. J u ż  w y sz ło  kilkanaście k s ią ­
żeczek o p isu iących  tę w y s p ę ,  k tóre  na tychm iast  
ro zk u p io n o ,  w y l i tog ra fow ano  oraz  p o r t r e ty  i p o r ­
t rec ik i  K ró low ej  tej  wysepki,  i  także chciwie roz -  
kupiono .  T a  K ró lo w a  zwana P o m a rty  ma lut p rz e ­
szło 3 0 ,  i e s t  dość piękna, a iak wszystkie^ tame­
czne K ob ie ty ,  naiwna, szczera,odznrczaiąca się p ro :  
s to tą .  M is jo n a rze  a n g ie ls c y  r a d z i l i ,  aby należała 
d o  tow arzystw a  w strzem ięźliw ośc ią  leca nie chciała

na to  p rzystać .
U is z p a n ja .  —  Z  p ow odu  s t r a t  ponies ionych 

w sal inach, k tó rych  właścicielem ie s t  P .  S a la ­
m a n k a ,  z a p e w n e do znaią iego  wierzyciele znacznego 
x , w„ d u.   Je n e ra ł  P r y m  rna zamiar u tw o rzy ć  k o r ­
p u s  przeciw C e s a r z o w i  M a r o k a ń s k : .—  P o s e ł  ang: 
P .  B u lw e r  z a c h o r o w a ł . —  W  B is k a i  aresztowano 
wiele  o s ó b .  —  K ró lo w a  K r y s t y n a  2 6 g o  z .  m. 
p rz y b y ła  do P e r p in ja n u ,  2 8 g o  by ła  spodziewaną 
w G tro n ie ,  a 2 9 g o  w B a rc e lo n ie . —  W  M a d r y ­
c i e  na przyięcie  Królowej K r y s ty n y  czynią  św ie­
tne p rzysposobien ia ;  k i lkadz ies ią t  tancerzy w plą­
s a c h  maią poprzedzać karetę;  przed domami ma 
palić  s ię  kadzid ło ,  w tea trach  będą s to so w n e  Wi­
d o w isk a ,  nlice będą usypyw ane  kwiatam i przez 
na jś liczniejszeDziewice obrane iak n im fy ,  etc .e tc.

N ie m c y . —  K ró l  W ir le m b e r g s k i  z a s ła b ł  na fe­
brę  k a ta ra laą .  —  16go z. m. pochowano u rnę  z se r ­
cem Zgasłej A rcy-Xżuiczk i  M a r j i  K a ro lin y  A u g u ­
s ty ,  có rk i  'W ice-K ró la  L ombardzko-w eneckiego,  w 
kościele ć>. F ed e le  w M e d y o la n ie ,  obok trumny Ar- 
cy-X'ęcia M a x y m i l j  m a  bruta nizboszczki.  —  R z e ­
ka R e n  wezbra ła  nadzwyczajnie ; wiciu m ieszkań­
ców nadbrzeżnych o puśc i l i  swe domy.

W ł o c h y . —  W ie lk i  X żę  M e k le m b u rg sk o -S zw e -  
r y ń s k i  i X ż ę  następca L ip p e , 21go z. m. p rzed ­
s taw ili  się  O j c u  (Świętemu.

R o z m a i t o ś c i . —  W ir tu o z  L isz t  p rz y b y ł  do B er- 
l in a ,  (a z«tein nie sprawdza się  wieść rozg łoszona  
o irgo  zgonie). —  Dziennik francu: maiący t y t u ł  
„ W iu d o m o śc i  użyteczne” , w N r z e  6ym z, r .  za ­
m ieśc i ł  obrachowanie  n as tępa iące : Na 1 0 ,0 0 0  o- 
sób  przeieżdiaiąpych drogami zw y c z a jn e m i,  iedna 
sku tk iem  p r z y p a d k ó w  ny wa zabita;  a na ko le i że ­
la z n y c h  z przeieżdzaiących 2 5 o , 3 / 0  ty tk o  irdne- 
go  zabitego liczyć można. R anionych  zaś bywa ic- 
den z 2 0 0 0  przeieżdżaiąeych zwyczajnemi d rogami,

a ieden ze 1 2 3 ,3 1 7  na kolelach ż e lazn y ch .—  Śpie­
wak L a b la c h e  (L ab lasz)  równie ie s t  s ławny z ro z ­
targn ien ia  iak ze swego talentu. R az  miał być na 
posłuchan iu  u K ró la  A o a p o lih ilis t, udaie się więe 
do zamku do p rz e d p .k o iu ,  gdzie go znaią wszy- 
scy  i gdzie  on zna wszystk ich ;  tam prosi  s łu żb ę ,  
aby  nm pozwojono kapelusz  zatrzymać na g łow ie ,  
poniew aż  ima katar .  W d a ie ś ię  w rozmowę, i gdy  
tak  rozpraw ia  w najlepsze, wchodzi Szttmbelau z 
oznajmieniem, że K ró l  życzy go widzieć. W  po­
śp iechu  chwyta  kapelusz  lezący przy  nim na s to i*  
i  s ta ie  p r z td  M o n arch ą  z iednym kapeluszem w r ę ­
k u  z drug im  na g ło w ie .  , ,P o  co ci ten kapelusz  
w r ę k u : '  kochany L i b l a s z l ”  py ta  go K ró l  z u- 
śmirchem. L a b la s z  nie pojmuie  py tan ia  i waha 
się  z odpowiedzią.  „ N i c  wiem dla czego ci kape­
lusz  w r ę k u ?  pow tarza  K r ó l  pytanie. , ,D o  cze­
g o ?  odpowiada  basis ta ,  o to  N a j ja śn ie jszy  Pan ie ,  
abym go w ło ż y ł .”  W  tejże chwili  sięga r ę k ą  
do g ło w y  aby pantomicznie pow tórzyć  odpowiedź,  
i  sp o s trzeg a  swoie  roztargnienie.  „ M ó j  Boże! 
z aw o ła ł  basis ta  maiąc w każdej ręce po iednym 
k apeluszu ,  do czego komu 2 kapelusze,  kiedy nie 
ma ani iednej g ło w y .” —  Panna K a s z e l  w M a in  
w y s tąp i  znowu w L o n d y n ie .  —  Godzina iazdy 
od  F iu m e  znnjduie się  P o le  G r o n n ic h ie , k tó re  
św iętem  ies t  dla K ro a ló w  i innych S ło w ia ń sk ich  
ludów ,  należących do  A u s t r j i .  Tam  w r.  1 2 4 2  
K ro a to w ie  zadali porażkę  T a ta ro m .  W ię k s z ą  
część tego pola  o k ry w a ią  białe kamienie. P o d a ­
nia S ło w ia ń s k ie  mówią, że kamienie te spad ły  a 
N ieba .  K ro a to w ie  maią zamiar na G ro n a i rk  em 
P o l u  wznieść pomnik na cześć wspomnionego w y ­
padku i obchodzić  6 0 0  letni jubileusz .  —  W B r u -  
ocelli będzie przedstawioną  bez zmian żadnych i 
p o d łu g  p ierw ias tkow ego  o ryg ina łu  drama P . L u g t  
S u e  p. t :  T aiem ruce  P a r y ia i  A u to r  sam zjeż­
dża do tej s to l icy  dla d y rygow ania próbami.

P R Z Y J E C H A L I  do W A R S Z A W Y .
Żyl i ńs k i  Hipo:  Oby:  i  Wi l ńa ;  J e z i o r k o ws k i  Mi ko ł i

Oby:  /. R u s k o ł ę k i ;  J a s t r z ę b s k i  J a n  Oby:  z Śniadowa;  
Z am br zy c k i  Henr :  Dz: z Ł u k o wi c ;  I życ k i  J n l j :  Oby w:  
z Gub:  W o ł y ń s k i e j ;  Bogus ł awsk i  Al ói zy  Dz:  s Fal i*  
szew; P s t r ok oń s k i  Eerily: Dz: /, Tjszkowa.

a » o iv i  i^ s iJ E n r i a ,
K A N T O R  S T R Ę C Z I i Ń  G u w e r na n t e k  i Gu we r ne ­

rów,  u t r z y my wa n y  iest c iągle  p r zy  rogu  ul icy Dauie-
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lewiczowskiej  i Bielańskiej  N r  606, i po leca  się iak 
dotąd względom Publ icznośc i .  S t e i n g r a e b e r .

W e  wsi Rogienoiczkaćch, Pow: P łock im , 
Gub: te jże po łożone j ,  zua jdu ią  się zabudo­
wania  w ła s n e  podp isanego ,  w do b ry m  s t a ­
nie b ęd ące ,  ia k o  to  : WUA T  l i  A K  nowo od ­

budow any  z kamieńmi,  z szmigami h o leudersk iem i,  z 
blachą  laną,  p odw a łem , i t.  p , o raz  D O M  m ieszka l­
n y ,  Szopa, i inne ,  k tó r e  p o w z ią łem  zam ia r  z wolnej 
r ę k i  odprzedać;  m aiący  chęć nabyc ia  t a k o w y c h  za ­
budow ań , zeclict s ię  z g ło s ić  na dzień  1 7 /2 9  K w ie tn ia  
r .  b . ,  a  zn a jd ą  obecnego w m iejscu .  J ó z e f  P a p ro c k i .

D O M  m urow any  n a ro ż n y  w W a i s / a w i e , '  
| u i H  P r z Y iednej z ulic p r y n c y p a ln y c h  p o ło żo n y ,  

ie s t  z w'olnej r ę k i  do sp rzedan ia .  W ia d o -  
mos'ć u P a t r o n a  C h e łm o ń sk ieg o  pod  Nrem 

547 lit :  B, p rzy  p łaca  K ras iń sk ich .
Zaw iadam ia  s ię  n in ie jszy m ,  iż L I S T Y  Z astaw ne  

L it :  D. N r  233 ,052 ,  L i t :  C. Nr 263,432, 264,935, 
304,732 i 304,730, w yna lez ione  iuź z o s ta ły ,  i w r ę ­
ku. w łaśc ic ie la  znajdu ią  się .

D R Z E W O  olszowe w  sążniach ,  ies t  do sp rzedan ia  
za  cenę m ierną ,  częściowo i w ięks rem i  p a r t jam i,  p rzy  
u l icy  R oba k i  pod N r  2553. ^Wiadomość p r z y  u licy  
M ostow ej  pod Nr 247, w H andlu  Sieci.

P rz y  u l icy  Miodowej pod  N r  481, w 
domu P .  K uźniczów a, ies t  do sp rz e d a ­
n ia  p a r a  K O N I gn iadych ,  r o s ł y c h ,  do 
z a p rz ę g u ,  po la t  6. Bliższa wiadomość 

u S t ru ź a  tamże.
R odow ita  N IE M K A , życzy  sobie umieścić się i a ­

k o  Gospodynią  a ieże l iby  gosp o d a rs tw o  nie  b y ło  
z b y t  w ie lk ie ,  i K uchnią  t ru d n ić  się może. W i a d o ­
m ość p rzy  u l icy  S to -K rz y z k ie j  N r  1331, w  Sk lep ie .

Są do sprzedan ia  4 ry  K O N IE  k a s z t a ­
now ate ,  r u s k i e ,  do poiazdu lub p o c ią ­
gu; k tó r e  można widzieć w B aw arsk im  
Hotelu; o cenę zaś z a p y tać  u mieszka- 

iącego  tam D zie rżaw cy  tegoż  Z a iazdu .
Poda ie  się do w iadom ości ,  iż d. 7/ '19 M a rc a  r .  b. 

°  godz: 9 r ano ,  p rzy  u l icy  B ie lańsk ie j  pod Nr 608, w 
pa łacu  dawniej K o s s o w s k ic h ,  odbyw ać  się będzie  
publiczna L ic y ta c ja  n a  rozm aite  p rzed m io ty ,  a m ia­
now ic ie :  W a r sz ta t  T o k a r s k i  z w szystk iem i do te- 
goz putrzebncmi n a rzędz iam i,  K anapy ,  K rzes ła ,  Sto- 
to* 78 ^  ^ e*a&two, i inne  rozm aite  p rzedm io ty ,  a 

gotowe zaraz p łac ić  się maiące p ien iądze .

2  k a n t o r u  w e r t h e j m a .
i y f k i  Y Ł O S O W i W E  * p o .

I L I  O N O  W E J ,  k tó r y c h  l  ogowanie

roupoczrTie si‘ę 5 w K a " ‘t "  P , Ą T E K  U S T Ę P U J Ą C Y  
w ej po.l filarami, „  t t b " ' 0 '" 1 ^

P . Jó z e f  Z IE M IN S K l r o i ! '*  Sł  ' P •K i, n  u „  ’ ro,it: 'u ze S łużew a ,  P o w ia ­
ła Ł a ia w s k :  Gub; M a tów :,  A u to r  F i lozoficzny ,  w ię i :

n iemieckim, pod ty t :  die Seele uod G e is t ,  raczy
p rz y b y ć  do P oznan ia ,  gdyż  w aku ią  d la  n iego p o sa ­
dy: P ro fes o ra  ięz: Ł a c iń s k ie g o  i G reck iego ;  zg łos ić  
się zechce d o X .  P r a ł a t a  R a c z y ń sk ie g o  D ra  T e o lo g j i .

Dnia 10 b. m. idąc od M o s tu  do P ocz ty ,  
* g in ę ł a S U C Z K A  m aleńka ,  z r a i s y  mię-  
szańców z T a x a m i ,  ł e b e k  p s t r y  w ł a t y  

czarne ,  k o ło  pysz czka  ż u ł taw o-podpk lana .  U prasza  
się na juprze jm ie j  o o dprow adzen ie  do Domu P o c z to ­
wego, do Szw ajcara ,  za  p r zy zw o i tą  n ag ro d ą .

Z ł :  20 N a g ro d y .  D n ia  10 b. m. z g in ę ­
ł a  W Y Ż L I C A  ra sy  a n g ie l s k ie j ,  b ia ła ,  
m o rd a  i nad ś l ip iam i n a k r a p i a n a ,  u szy  
i ogon kasz tanow ate .  Uczciwy Z n a l a z ­

ca raczy  oddać p r z y  ulicy K rak : -P rzed m :  N r  435,  do 
F a b r y k i  R ę k a w ic z e k  P .  P io trow icza .

D. 6 b. m. z a b łą k a ł  się P I E S E K  z g a t u n ­
ku  m ięszauyeh  w y ż e łk ó w ,  ł e b  cza rn y ,  o- 
gon b ia ły  k ic ias ty ,  maiący po sobie  ł a t y  
b ia ł e  i czarne .  K toby  go p o s ia d a ł ,  nie-  

raczy oddać pod N r  2678 C, p r z y  u l icy  B e d n a r ­
sk ie j ,  w p ro s t  O g ró d k u ,  do S t ru ż a ,  lub na l s z e  p ią t ro ,  
a  za fa tygę ,  ieśli  żądać będzie ,  rub l i  2 o t rzy m a .

Dziś rano zimna stopni 1. W c z o ra j  w po łud :  c iep ła  1.
* R O Z M A I  P O Ś C I .  J u t r o ,  12ty raz  L e k a rz
l P r a w n ik .  15ty raz  T a ra b a n .

Dziś w pa łacu  B ran ick ich ,  W I D O W I S K O  P  B a ro n
Dzis w K a w ia rn i  w domu H e jn ik o w s k ie g o ,  przv  ul: 

Bielan: Nr 609, J P .  D anecki z kom panją  g ra ć  będzie .
Dziś w K aw ia rn i  na Nowem M ieście ,  pod Nr 343, 

gdzie  K a n to r  L o t: ,  P .  D lich n o w sk iz  komp: g ra ć  będzie .
Dziś w K aw ia rn i  p rzy  ul: Bielańs: i T łu m a c :  w duaH1 

L i lp o p a  N r  600, J P .M o d l iń sk i  z kom panją  g rać  będzie .
Dziś w K a w ia rn i  w domu zw anym  R e z le ra  u l :K rak :-  

P rzedm :,  f a m i i j a H e r m a n  B e rg e r  g rać  będzie .
Dziś w Kawi&rui przy u licy .  T rę b a c k ie j  obok domu 

W .S te in k e l l e r a ,P a n n y  B le ie r  g ra ć  i śp iewać będą.
Dziś w K aw iarn i  w domu G rab o w sk ieg o  przy  ulicy  

M iodowej Nr 495, P anny  H essen  g rać  będą.
Dziś w K a w ia rn i  na R u rach ,  p rzy  ulicy D ług ie j ,  

pod Nr 552, F a m i i ja  S ze in e jtk i  g rać  będzie .
Dziś w K aw iarn i  w Gmachu T e a t ra l :  od uli:  W i e r z ­

bowej,  P an n y  K lstra k  g ra ć  i śp iewać będą.
Dziś w K a w ia rn i  p rzy  ro g u  ul: B ie lańsk :  i D anielew: 

Nr  606, P an n y  L iw  a id  % r ać  i śp iewać będą.
Dziś w L oka lu  G as tronom icznym  w domu P e ty sk u s a  

T E R C E T  P ra g s k i  g ra ć  będzie .  M entzel.
Dziś w K aw iarn i  p rzy  r o g u  u l ic T rę b a c :  i h r a . -P r z :  

w domu B aroka ,  P anny  Ę n sm a n  g ra ć  i śp iewać będą .
Dziś w K aw iarn i  przy  u licy D łu g ie j ,  3ci dom od r o ­

gu uli: F re t a ,P a n n y  N o w a ko w sk ie  g rać  i śp iewać będą.
Ju t ro  w M a le w sk ie g o  p rzy  ul: B e dnarsk ie j ,  na Ś n ia ­

dan ie :  Stoktisz i inne Ry b y ,Z u p a  ry b n a ,B arsz cz  z s ie ­
lawami,  Naleśn ik i ,  K o t le ty  r- bne i P o t ra w y  mięsne

W H and lu Korzenny  m łiid lc i)  S T O K F I S Z  codzien.


